Sobota, OTt — Rok. 185*/6. ją 


5 Stycznia. 


RJER WARSZAWSKI 


5 Jótro, ŚŚ.TRZECH BRÓLI.—(v.9.) NARODZENIE C 
4 Jutro i pojatrze, Kurjer nie wyjdzie. 


Nowiny Dworu. — Z Petersburga. 


W dniu 12 (24) Grudnia, Hrabia de Bray, Poseł 
Nadzwyczajny i Minister Pełoomocny N. Króla Bawar- 
kiego, miał zaszczyt być przedstawionym NAJJA- 
i JSZEJ CESARZOWEJ MARYI ALEXANDRÓ. 
=Następnie, Komandor Ribeiro da Silva, Sprawują- 
r + sy N. Cesarza Brozylijakiego; Kawaler do 
Fortunato, Sprawujący ioteresa N. Króla _Obojga-Sy- 
oylji; Baron v. Brenner, Sekretarz Poselstwa Austrya- 
ckiego, i P. Pierce, Sekretarz Poselstwa Stanów Zje- 
dnoczonych Ameryki; oraz Pani Baronowa de Ples- 
sen, Hrabina de Bray, Pavi Riboiro da Silva, i Xiężna 
Sutzo, mieli zaszczyt być przedstawionemi NAJJĄ- 
ŚNIEJSZEJ CESARZOWEJ MARYI ALEXANDRO. 


"W doia 14 (26) Grudnia, Sartyp Mahmud-Chan, 
 Sprawający interesa. N. Szacha Perskiego, i Major 
ahomed-Ali-Aga, Dragomao Missji, mieli zaszozyt 
złożyć pożegoanie swoje JJ. CC. WW. XIĄŻĘTOM Mi- 
KOŁAJOWI MIKOŁAJEWICZOWI i MICHAŁOWI MIKOŁAJEWI- 
GŁOWI. i 74 
Sł Z Petersburga, 13 (25) Grudnia. 
TLIN DYPLOM CESARSKI 
DoGłównodowodzącego Oddzieloym Korpusem Kan- 
m, Namiestoika Kankazkiego, NaszEGO Jenerał: 
- Mdjutauta, Jenerała Piechoty Hurawiewa. 
- Niewzruszona wytrwałość, przykładoe męztwo i roz- 
„tropność wojenna, odznaczające wszystkie wasze dzia- 
- łania w Turcji Azjatyckiej, uwieńczone teraz zostały 
'żapełuem powodzeniem. Przedmurze Małej Azji, twier- 
dza Kars poddała się z całą załogą, artyllerją i wielkiemi 
składami broni. Trzydziesto-tysięczna armja Anatolska 
, Dieistaieje, a Głównodowodzący nią Maszir Wassif- 
znajduje się u nas w niewo i. 
iękujemy wam serdecznie za tak świetny czyn, 
iący nową sławą Russkie sztandary. — Polecamy 
wyrazić gzczerą NASZĄ wdzięczność i zostającym pod 
„waszem dowództwem wojskom, które dzielaą wytrwa- 
cią swą i męztwem, przełamały nader zacięty opór 
nieprzyjaciela. |. > 
"W dowód chwalebóych zasłag waszych, mianując 
„was Kawalerem Orderu Śgo Wielkiego Meczennika i 
- Zwycięzcy Jenzeco klassy drogiej, do którego zyska- 
e prawo niezaprzeczone, pozostajemy dla was CE- 
| SARSKĄ łaską Naszą na zawsze życzliwi. 
É Na oryginale własną JEGO CESARSKIEJ 
Mości ręką napisano: 
»ALEXANDER.” 


` St. Petersburg, 4go Gradoia 1855 roku. 


ÓW. RARE 
| Przez Rozkaz CESARSKI do Zarząda Wojennego, wy- 
` deny dnia 10g0 Grudnia, mianowany został: Kurator 


À Hloskiewskiego Okręgu Naukowego i Członek Komis- 


sji do. budowania w Moskwie Cerkwi CHRYSTUSA 
ZBA WICIEL4, Jenerał-Adjatant Nazimow.18zy, Wi- 
leńskim Wojennym Gubernatorem, Zarządzającym 0- 
raz wydziałem Cywiloym, i Grodzieńskim, Mińskim i 
Kowieńskim Jenerał-Guberpatorem, na miejsce Jene- 
rał-Adjutanta Bibikowa 2g0, który uwolniony zostaje 
od dotychczasowych obowiązków, Z pozostawieniem 
przy godności jeoerał-Adjutanta. 

Przez Ukaz CESARSKI do Rządzącego Senatu, z doia 
6go Grudnia, Jeoerał-Adjatant, Jenerał-Lejtuavot Baron 
Meyendorff, NAJŁASKAWIEJ mianowany p. 0. Wielkie- 
go Koniuszego Dworu, i Prezydentem Kavtoru Stajen 
Dworu CESARSKIEGO, z zachowaniem godności Jenerał- 
Adjataota i iooych dotychczasowych Urzędów. 


Przez Rozkaz dzienny CESARSKI, w Wydziale Słaż- 
by Cywilnej, zatwierdzony został na Urzędzie obrany 
przez Szlachtę, Marszałek Gabernjalny Wsłeńskś, Rad- 
ca Honorowy, Kamer-Juokier Domejko, z pozostaniem 
Kuratorem Honorowym Szkół Powiatu Dizsieńskiego. 


Zarząd Warszawskiego Ober.Poliomajstra, wezwał 
staroz: Izydora Winiarskiego, terminatora iotroligator- 
skiego, tutejszego stałego mieszkańca, który pozostając 
w terminie pod Nr 1018, w r. z. wyszedł bez wymeldo- 
wania się, dotąd mie daje o sobie żadnej wiadomości 
i zapewne zbiegł za granicę; ażeby najdalej w ciągu 
Gciu tygodni od daty obecnego wezwania, zgłosił się 


„do najbliższego Urzędu Policyjcego i bytoość syą za- 


meldował, a to pod rygorem art: 340 i341 Kodexu kar 
głównych i poprawczych. y 

Zarząd Warszawskiego Ober- Policmajstra, wezwał 
P. Machwio, Wdowę po Radcy Dworu, Obywatelkę Po- 
wiata Nowo-Alecandrowskiego. sżeby w własnym in- 
teresie zgłosiła się do Zarządu Policji. 


Skutkiem odbytego jak to donieśliśmy w Wilję Boże- 
co NARODZENIA, losowania kandydatek do Przytałku Sgo 
WINCENTEGO á Paulo, będącego pod głównym kierau- 
kiem JW. Hrabiny Alexsodry Potockiej, przyjętą z0- 
stała do zakładu Teressa Surej, 8-letoia córka wyrobni- 
ka Antoniego i zmarłej Petconeli Surejów, zamieszka- 
ła obecnie w Warszawie przy ojcu, przy ulicy Nieca- 
lej. W oiu 2 Maja r. b. wejdzie ona do tego przytałku. 
Nowy zapis na kaodydatki, rozpocznie się z dniem Sgo 
ALEXANDRA Węgłarza, w domu Buchaltera zarządu przy 
ulicy Sto-Krzyzkiej Nr 1343; losowanie zaś na przyję 
cie drugiej kandydatki, odbędzie się w dzień Sgo JÓZE- 
p~ to jest 19 Marca, który w r.b. przypada w Wielką 

rodę 


W miejsce rozsyłania biletów z powioszowaniem No- 
wego Roku, następujące JJW W. i WW. Osoby złożyły 
w Redakcji Kurjera ofiary, na różne dobroczynne cele: 
W. Schiitz, rs, 2 dla Starców i kalek pod opieką War: 
Tow: Dobrocz: zostających.— Rykmann, Dyrektor Ko- 
mory, rs. 1 dla wdowy Zacharskiej, rs.1 dla wdowy 
Sulińskiej i rs. 1 dla storca Tokarskiego. M 


atot Okręgu Naukowego Warszawskiego. —Xdz 
staoty-Felicjap Szaniawski, Biskup Krakowski, 
jm erekcyjnym w.r. 1730 ustanawiając Koowikt 
Szkole Łukowskiej, zastrzegł: że w tymże Konwi- 
kcie ma być utrzymywanych 10ciu młodzieńców z jego 
familji herba Junosza, a w braku tych przypuszczaoi być 
mają krewni vojbliżsi z familji Faodatora, lab familji 
Szaniawtkich; gdyby zaś tych nia było, pomieszczeni 
być mogą w Konwikcie synowie ubogiej Szlachty zie- 
mi Łukowsktej, pozostawiając pierwszeństwo dla tych, 
którzy przedstawieci będą przez Sukcessora Fuodatora, 
Dziedzice na Szaniawach Szaniawskiego. Gdy obe- 
cie wakuje jedno miejsce w Konwikcie, który wedle 
wyższej decyzji utrzymywany jest przy Szkole Powia- 
towej o Sciu klassach w Ssedłoach, przeto Kurator 
Okręgu Naukowego, wzywa niniejszem osoby intere- 
sowane, mogące.mieć tytuł wedle powyższych waron- 
ków do pomieszczenia swych synów lub papillów 
w pomieniopym Konwikcie, aby dowody swej kwalifi- 
kacji najdalej w ciągu dni 30, złożyły Patronowi Kon- 
wikta Szaniawekich, mianowicie: a) dowód pocho- 
dzenie szlecheckiego; b) metrykę urodzenia kandydata; 
c) Świadectwo Nadzorcy Szkoły Powiatowej © Ściu 
klassach w Siedlcach, że kandydat jest uczniem tej 
Szkóły, lab że ze względu na wiek i usposobienie o- 
kozaoe va examinie w pomieniopej Szkole, kwelifika- 
je się do przyjęcia do niej; kaudydaci zaś z inych fa- 
milji ziemi Łukowskiej pochodzący, złożyć są obowią- 
zbni Świadectwa ubóstwa przez właściwą Władzę wy- 
dane, które to dowody Patron Rouwikta po ocenieniu 
przedstawi wraz z swemi woioskami Nadzorcy Szkoły 
Powiatowej o Sciu klassach w Siedlcach, a teu prze» 
szle je wraz ź swą opioją Dyrektorowi Gimnazjam Gu- 
berojaloego w Lublinie, dla przedstawienia Kuratoro- 
wi do decyzji — Warszawa, d. *9/sx Grudnia 1855 r.— 
Rzeczywisty Radca Stanu, Muchanow. 

Kurator Okręgu Naukowego Warszawskiego. — 
Niegdy Judyta Jakubowiczowa, testamentem własnorę- 
cznie pod dniem 27 Lutego i 5 Marca 1829 r. sporządzo- 
nym, zapisała summę rs. 875 rocznie, na utrzymaoie i 
edukscją trzech ubogich Uczniów, bez różnicy wyznania 
lab płoi, z zachowaniem jednak pierwszeństwa dla ubo- 
gich członków jej femilji; poniewaz jedno z takowych 
stypendjów obecnie wakuje, przeto Kurator Okręga Rau- 
kowego Warszawskiego, wzywa osoby iuteresowane 
z fomiłji Jakubowiczowej, któreby pragoęły pomieścić 
swoje dziecko ma tem stypendjom, aby najpóźniej w cią- 
gu miesiąca od daty oiniejstego ogłoszenia złożyły do 
biura Okręgu Naukowego Warszawskiego, przy stoso 
waem podaniu, dowody pochodzenia z familji testatorki 
wraz z Świadectwem ubóstwa i świadectwem jednego ze 
zwierzchaików szkół, że kandydat do tego stypendjam 
jest usposobiony do słuchania nauk w oznaczyć Się 
mającej klassie i szkole, do której ma nadal uczęszczać, 


skóroby zaś po upływie powyższego terminu nikt. 


z prawami swemi fatnilijnemi wie zgłosił się, Daów= 
czes Władza edukacyjna przystąpi Sama do wyboru 
kandydata, chociaż ten nie będzie pochodził ż familji 
testotorki. — Warszawa, 4, 21 Grad: (2 Stycz:) 1855/6 
r.— Reeczywisty Radca Stanu, Muohanow. 

Magistrat m. Warszawy, ne zasadzie patentu przez 
Urząd Starszych Zgromadzenia Kupców wydanego, u- 


a 


22 


dzielił P. Davielowi Hantower, konsens kupiecki ne 


prowadzenie handla towarów łokciowych i galanteryj* 


nych. , x 
Mój Redaktorze! Uroczystość w dzień Sgo RUFINA 


na cześć mojego wielkiego zięcia, nie zapełnie się uda“. 
ła; mówię niezupełnie, bo cóż na świecie udało się zu” 
pełnie? człowiek nieraz najówietniejsze tworzy projekta 
aż ta djabeł przewróci koziołka, i wszystko na nie! Te 
ponuro-filozoficzoa myśl, pojawiła się przed'o0za 

duszy mojej, gdym ujrzał jak najdroższa połowa sof” 
ca mojego alebostrową swoją rączką, sowicie wydziera* 
ła włosy z główki mojego oajmłodszego syna! ciężka 
bo też była jego przewiua! czy wiesz? wszak on powa” 
żył się plarąć na podłogę..... a podłoga froterowana! 


to jeszcze gdzie, w środkowym pokoju, który Jejm08 


z tak srystokratycznem zadowoleniem nazywa salon: 
Przykro mi było słyszeć płacz małego deliktweńć: 
w tenczes to pomyślałem : »Miły BOZE, tak piękną świ” 
łem przyszłość, a djabeł pod samym osem przewrócił 
mi koziołka! niezoośny to akrobata! Ale dosyć jaż 0 
te, co tam. kogo mogą obchodzić aasze domowę 

tyzanckie utarczki, zwłaszcza że Pani Kruk, na całą 0% 
kólicę słynie ze swojej łegodności!.... 


dą pełnoletności, nosić będą peruki. A teraz przęstąj 
my dó rzeczy: Już ci w.ostatoim moim liście douiosłefi 
jako by w dzień imienin P. Rufisa Parweniuchowicść 
a drogiego mojego zięcia, miał być bal i teatr am 

ski. Bal utrzymał się w programie, ale część artysty” 
czna w proch się rozsypała, acałemu temu dramatycz- 
nemu rozprzężeniu, przyczyną 
dzę żeś się zadumał.... uśmiechasz się: fe! wstydź się.« 
jskieś niesforoe myśli, plączą ci się po głowie.....a tt 
właśnie jest fakt ozysto klasyczny, jak mówi mój nied 
oceniony zięć. Abyś więc viebłąkał się w labiryncie do- 
mysłów, cheę być dl» ciebie nitką Arjadny, nie bój się; 
jestem dosyć gruby i nie zerwę s'ę tak snadnie. Owoź 
jak się stało. Widowisko amatorskie miało się składać 
z komedyjki oddawna u wss znanej pod nazwą Kot 


przemieniona w kobietę. Główną rolę to jest Kotkę, 
miała przedstawić moja żona, cudownie by wyglą* 
kotek Ryszelie” 


dała! była by to jedna z 
go, pulchna, okrągła, miękka i połyskująca! Z wie” 
wymowoą rozkoszą patrzałem, gdy czasem probowałe 
swoją rolę, to zgrabnie myjąc się łapką za uchem, to 


tych sławnych 


zoowa osobliwsze robiącskoki, a to wszystko przy brzę” 


ka filiżanek, szyb i wszelkiego rodzaju szkła stojącego 
na serwantce; raz nawet spadł z konsoli Stefan Batory; 
i rotbił się na miazgę! ale w zachwycie nie zważałem 


na to, tak moja Jejmość była podobna do kota zruchówę 


podskoków, pominąwszy ciągłe mruczenie i ostre pa” 
zurkó; słowem złudzenie do tego stopnia doszło, że 28% 
kazałem wpuszcżać psy do pokoju z obawy jakiego wy” 
padku. Dragą częścią widowiska miał być vstęp z woj- 
Dy Trojańskiej, oryginalnie (z tłómaczenia //żady) na- 
pisany wierszem przez P. Pasohazego brata mojego 
nieoszacowanego zięcia, P. Paschazy, to człowiek wy” 
sokiej intelligenoji, cieszy się on sławą vielada, w całej 
okolicy, bo jak mówi wegardził romautyzmem, i jest 
poetą umorłej szkoły nieżyjących języków. To też 
w.piczem niema podobieństwa z swoim bratem, a moia 
nieporównanym zięciem; bo kiedy ten wsparty na sofie 


były piętai Żydko!! Wi-j 


chociaż mogę 04 
zaręczyć w sekrecie, że wszystkie moje dzieci, nim aj 


| 


Bone ja 9 migdałach różnego koloru, czekając aż mu 
„poci 4 ozone gołąbki włoży do gęby, ou krwawo się 
pecten je atrament, drze pióra, z pod śtórych do wsi są- 
„mienia rozchodzą się skarby jego jenjaszu! Niema i- 
„któr i pio, wesela, pogrzebu, chrzcio, rocznie, 
Omo ty by on ojeuczcił swoim olbrzymim taleotem. 
mm edy ów kolos poezji, umarłych języków, ułożył 
Bagaż omita scenę, w której wielki Achślles, oiby 
4 chi rażony strzałą w piętę. Szłotylko orozdanie rol; 
nat llesa miał grać sam Antor; Helenę, Panna Domi- 
powi Bryzota, córka Dziedzica Kwaśnej-woli; a jej 
ernicę, Panna Kordula Gnateń, siostra dzierżawcy 

Dr Szkiejecina, Obie serdeczne przyjaciołki i znane 
<A dziesięć mil w około jako słynne erudytki. Czy u- 
| asz Redaktorze? Paony erudytki! to musi być za- 
> »Ro cające! Nasz ukochany Kraszewski powiedział: 
ola powinua kochać, Żyć, cierpieć, trzpiotać się 
bow et, ale nigdy pisać”; wystaw sobie kochankę auto- 

1 m _ »a cóż dopiero erudytkę!! połykajże tu przy miej, 

œ Miejsce jakkichkolwiek, przyjemności życia, seme 
 ©ytacje i komentarze! to bardzo zabawne! Ale powróć- 

My do rzeczy: Na trzy tygodnie tedy przed Ś. RUFINEM, 
schali się wszyscy do mnie w celu ogólnej narady; Pan 
"+ Gachazy, przedstawił damom swoją (sic) pracę, i roz- 
“dal role. Ale zaledwie Kordula przeczytała 0a okładce, 

"Że ma grać.powieroicę, zapytała z przekąsem: »A któż 
przedstawi piękną Helene?" »Ja”, odparła zaśmiechem 
 Domicella, »Słasznie”, rzekła złośliwie Kordula, »trze- 

Ba być tak zachwycającą jak Pani, aby zająć miejsce 

- słypnej Heleny, za którą, w wojnie z Troją, poległo 
Mroć ośmdziesiąt aześć tysięcy Greków i sześćkroć 

jesiąt sześć tysięcy Trojan.” »Jeżeli Papi moie 

i 8% godną tej roli”, przerwała z szyderstwem Doms- 
» »to dodaj, że piękna Helena potęgą swoich wdzię- 
RÓW, shołdowała sobie aż pięciu mężów: Tezeusza, 
| lassesa, Parysa, Deifobiusza i Achillesa.” »l zo- 
$ i wreszcie”, podchwyciła Kordula, »powieszoną na 
spie Rodus przez słażebnego Polizesa; to jest tylko 
` a ujemna tej pięknej- damy.” »Nie na wyspie Bo- 
dus, lecz Rodes”. wykrzykoęła Domicella, »Ale Ro- 
las, * »Ale Rodes!” Musiałem wmięszać się w tę spra- 

ñ rzekłem więc z twarzą 0 ile możne przyjemuą: 
i śliczne Panie, czy to warto o jedoą literę tracić 

, cząsu, przejrzyjmy Homera, i kwestja będzie roz- 
A zygniętą.” »Tak, tak”, wykrzykoął Pan Paschazy, 
 »przejrzyjmy Homera”, i chcąc się także popisać z eru- 
Aycją, dodał: »A trzeba Państwu wiedzieć, że Homer był 

È !? Uciszyło się przecie cokolwiek, antagonistki 
 Datrzały na siebie jak.dwie pantery, wreszcie po chwili 
 Domicella zapytała: nBtóż będzie Aohiliesem?” nja” 
zekł P. Paschazy. »A Parisem który go ranił w pig- 

tę" aJa” mrakpąłem z pokorą. »Pozwolisz Pani”, iro- 

- Micznie odezwała się Kordula, »ole Achilles był ranio- 
yw łydkę nie w piętę.” »Jak to, czy Pani nie pamię- 

1 2”, rzekła nizko kłaniającsię Domicella, vie Tetyda 
x matka Achillesa, trzymała-go za pięfę nurzając w rze- 
BE." »Za Żydkę.”” »Za piętę.” »Ależ czy nie wiecie Pa- 
| „ie, le Homer byłślepy!”” wrzeszczał Pasckazy. »Za łyd- 
AG” nZa piętę.” Tu juź powstał gwar straszliwy, wśród 
| tórego możpa tylko było rozróżnić Żydkę, „piętę i śle- 
Pego Homera! Nakoniec Kordula trzęsąc się ze złości, 


` Bzekła: »W istocie niesłusznie sprzeczam się £ Pole. 


Helena powinna najlepiej wiedzieć, co się wydarzyło 
jej mężowi... jak mamę kocham! tu trzeba umrzeć ze 
śmiechu. Śliczna mi Helena, której dwa przednie zęby 
wprawił Elsner w Warszawie!” »O nie wątpię, że Pa- 
ni byś lepiej ją przedstawiła z twojemi wiobami i war- 
koczem od Pohorockiego!” Ach mój Redaktorze! gdy- 
byś mógł był widzieć nasze dwie erudytkś, po tych 
wzajemnie wyrzuconych na siebie sarkazmach, włosy 
powstełyby „ci na głowie; obie śmiertelnie pobladły, 
iskry sypały się zich oczów, zdawało się, że jedna dru- 
gą chce wzrokiem przygwoździć do ściany! Wreszcie 
jednocześnie zerwały się z krzeseł, zarzuciły na siebie 
salopy, wybiegły na dziedziniec, i trzaspąwszy drzwia- 
mi, dopadły swoich sanek, a za chwilę daleko już były 
od dworu. Tak więc przez łydkę i piętę, rozchwiało się 
nasze amatorskie widowisko, bo i Pani Kruk, dowie- 
dziewszy się o wszystkiem, także zgrymasiła, pomimo 
mojego wajsolenniejszego zapewnienia, że nawet koć 
w swojej własnej osobie lepiej nie odegra tej roli, Ale 
trzeba im wybaczyć, zwłaszcza że jak słyszałem,to i wasze 
Artystki z powołania umieją płatać podobne figle, cóż 
się to dziwić wiejskim dśletantkom? Najgorzej w całej 
tej sprawie wyszedł Achilles, bo jedna go raniła w gyd- 
kę, a druga w piętę. Ale za to ileż zyskały okoliczne 
języki! jaki ruch i praca w ustach usłażnych przyja- 
ciółeś! Czy wiesz, że we dwa doi po tym wypadku, 
Panna Marjanna z Mazgajewa, która w niedoatatku 
innych, obmawia włesoą matkę, a nawet siebie samą, 
tak obracała tą wiadomością, że w końcu Domścel/ś 
pie zostawiła ani jeduego zęba, a Korduli ani jeduego 
włosa... Ale za to bal, powiódł się szczęśliwie. Już 0 
godzinie 4ej z południa wszystko była gotowe, w sail 
do tańca uprzątnięto, a obok w drogiej, zasta wiono sto- 
ły do wieczerzy. Dowcipny Paa Paschazy zosjąc sła- 
bostki swojego dostojnego brata, chciał połechtać jego 
miłość własną. Wiedział on, w którom miejsca przy 
stole usiądzie Soenizanź; naprzeciw-ległej więc ścianie 
postanowił urządzić rodzaj apożeozy, w środku której 
miał jaśpieć herb mojego nieopłaconego zięcia. Ale pa 
nieszczęście pojawiła się ta trudoość niezwalczona! Kto 
odmaloje herb?! Nikt w całem naszem, towarzystwie 
nie jest Kapłacem sztuki, a nawet Rorrepetytor moich 
dzieci, tylko same nosy umie rysować, Długośmy stali 
w zamyślenio, gdy nagle Pan Paschazy siluie uderzy- 
wszy się w czoło, wykrzyknął: »Przyjdźcie tu za godzi- 
nę, a zobaczycie co może rozum.” Rozeszliśmy się więc 
w różne strony, a gdyómy powrócili w oznaczonym 0z8- 
sie, nie podobna było wydziwić się potędze umu wie- 
szcza umarłej szkoły! — Ponieważ żaden 2 nas pie miał 
tyle talentu, aby godnie odmalować herb mojego wy- 
sokiego zięcia i jego starożytnej parentelli, poskoczył 
więc Pau Paschazy do wozowni, a odjąwszy drzwiczki 
od karety, na których ogromny berb wyraziście i jaskra- 
wo był wymalowany, umieścił takowe oa małem wanie” 
sieniu, otoczył festopami z firanek, na szybie okienka 
dość kaligraficznie wypisał R. P., za tem umięścił 
sześć świec palących się, na dole postawił pieniek 80- 
snowy oklejony złotym papierem, a na nim „galaterkę, 
w której gorzały pakuły nalane spisytusem» nad tem 
zaś wszystkiem jaśniał wiersz jego utworu: >> 
Rufinie, perło Panów, moralności wzorze! 
Przed Tobą i Annibal niech pełza: W pokorze, 


= 2% 


I Achilles, którego Boginie zawzięte, 

Dały podobno ranić i w łydkę i w piętę; 

Wszystko przed Tobą niczem! bo Ty choć w cichości, 

Nic jeszcze nie zrobiłeś dla dobra ludzkości. 

Przecież widząc Twą wielkość, wdzięczni ci Rodacy, 

Życzą byś już odpoczął po tak ciężkiej pracy! 
Czy wiesz Redaktorze, że la wzniosła poezja, jako 
też i zaimprowizowaca apoteoza, tak silne sprawiły 
wrażenie na Paou Rufłnie, że się rozpłakał, i w paro- 
xyzmie szczodrobliwości, darował futro z psów farbo- 
wanych, które poprzednio zamierzał przybić przed 
drzwiami ka publicznej wygodzie. O godzinie Bej słu- 
żba przywdzieła nowiateńką liberję, zakazano jednakże 
zdejmować papierowe osłonki z herbowych guzików, 
aż za okazaniem się pierwszego powozu z gośćmi, nie 
długo czekano, bo po upływie dziesięcia minut, dało 
się słyszeć na drodze trzeskanie z bicza, pozrywano 
więc papierki z guzików, na przyjęcie..... czterech ży- 
dów mozykaotów, zamówionych z poblizkiego miaste- 
czka. Wkrótce też pozjeżdżali się i goście, rozpoczęto 


teńce. Nie będę się wdawał w szczegóły, bo i tak aż 


nadto szeroko rozpostarłew się w twoich kolumnach; 
wspomnę.ci tylko o kilku ważniejszych spostrzeżeniach. 
Psnny: Domicela i Kordula przybyły także ze swoimi 
rodzicami. Pierwsza ciągle językiem probowała zębów, 
druga często dotykała ręką włosów. Jakiś bekas w la- 
kierowanych bucikach prosił Kordule do polki-źrem- 
bland, lecz mu odmówiła, mimowolnie poprawiając 
warkocz, co wywołało na usta Domicełiś uśmiech pie- 
kielnego zadowolenia. Ale nie długo Kordula czekała 
zodwetem, albowiem cudowny mój zięć w zbytku 
wspanisłości, podał Domicellś przy kolacji aniołka 
z cukru, który ze szczytu wysokiego tortu otrębywał je- 
go sławę, ale Domicella nie skosztowawszy go nawet, 
"zawinęła w chusteczkę. »Skosztuj go pani”,. rzekła 
Kordula, »prawda, że musi być twardy, ale cóż to 
znaczy dla Pani, która masz tak zdrowe zęby.” Co do 
mojego zacnego zięcia, ten był w zachwyceniu, szcze- 
„gólnie gdy przy pierwszym toaście za jego zdrowie, 
moja najmłodsza córka, włożyła mu na głowę wieniec, 
uwity, w niedostatku liści dębowych, z hośny, przepla- 
tanej gdzie-niegdzie naturaluą żołędzią” Po wieczerzy 


rozpoczęto tańce na uowo, młodzież do późna pląsała, - 


a starsi 7a pośredoictwem kieliszków rozpłomieniali 
"swoje nosy, między któremi nos Rufina jaświał pyszną 
*ślluminacją. Pan Paschazy im więcej rozgrzewał wy- 

obraźnią, tem wymowniej wszystkim z kolei dowodził, 

że Homer był ślepy. — Otóż i wszystko. A teraz do wi- 
dzenia, mój Redaktorze, mówię do widzenia, bo z całą 
familją zjeżdżam na karnawał doWarszawy; mój 
zaś serdeczny zięć jedzie za granicę, aby ukończyć za- 
częty tam przed kilku laty, kurs gapjologji. Bądź 
zdrów. Amicus et seroue. W. Kruk. — Ale, ale, 
zrób też dokładną korrektę, żeby czasem nie złożyli za- 
miast, serous, cervus bo to wie bardzo pochlebiłoby 

mojej żonie, — K. 

Dziś już z drokarni J. Ungra, wyszedł pierwszy nu- 
mer Czytelni Niedzielnej, i do jatra źnajdować się bę- 
dzie w ręku wszystkich Prenameratorów tego pisma. 
Numer ten zawiera oastępujące artykuły : Wstęp, Uro- 
czystość TRZECH KRÓLI, Niedziela, Pamiętniki Stare- 
go Nauczyciela (powiastka), Sztuka Drukarska, Do- 
bry czyn i wiadomość o odbytem losowaniu kandydatek 


- żab 


do Przytułku $go WINCENTEGO á Paulo. Dotąd z chla- 
bą powiedzieć możemy, iż między innemi, nawet naj- 
pierwsze znakomitości nasze literackie, nie tylko nie 60” 
foęły się przed przyjęciem w tej pracy udziała, ale J0% 
zasiliły Redakcję Czyżeżni swemi artykułami. Z tych Re- 
dakcja posiada już utwry J. Kraszewskiego, J. Korze 
niowskiego, Syrokomli it. d. To samo możemy powi” 
dzieć i o autorkach, a piękne poezje Pani Ssweryny Pru 
szakowej, Tinickiej, Ścisłowskiej it. d., będą bezzaprze” 
czenia ozdobą tego pisma. Pierwszy |ten Numer dot" 
czamy dziś do wszystkich Numerów Kurjero na War- 
szawę. 4 
Ś, p. Salomea Bielewicz, onegdaj życie zakończył 
w wieku lat 78, w nieobecności Wnuczek, pozos 
Femilja, zaprasza Przyjaciół i Znajomych, na wypr” 
wadzenie zwłok jej jutro, o godz: 2ej po poładniu uo | 
l 


plicy XX. Bernardynów, nasmętarz Powązkowski 
być się mające. 

Lucyna z Wieczorkowskich Starzyńska, Małżowkś 
Adwokata Sądu Appellacyjcego Królestwa, opatrz00% 
ŚŚ. SAKRAMENTAMI, przeżywszy lat 20, po ciężkiej 
chorobie, wczoraj przeniosła się do wieczności. w głe | 
bokim żalo pogrążeni: Mąż, Rodzice, oraz Brat 208” 
lej, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Zoajomych 5% | 
wyprowadzenie zwłok Jej, pojutrze o godz: 37/2 PO PO 
łudnia, z domo N*586b przy ulicy Długiej, na srnętatź 
Powązkowski odbyć się mające. 

(A. o.) Przed dwoma przeszło laty, mając fortepiet 
mono joż zużyty, powierzyłem go P. Kazimier! 
Dmochowskiemu,Fabrykantowi i Akkorderowi fortep]" 
nów, natenczas z Paryża przybyłemu, do przerestauf0” 
wania kompletnego. P. Dmochowski nieszczędząc ste" 
rań i talentu za granicą nabytego, tak godnie odpowić* 
dział położonemu w nim zaafanin, że pomimo: upływa 
dość znacznego czasu, fortepjau ten w niczem się dzisiej 
nie zmienił, a w głosie i harmopji prawie nowy ý 
wyższa. Mojąc za obowiązek dać ma niniejszą sumieB” 
ną rekomendację, miło mi jest polecić go światu me” 
zykalnemu, z tem zapewnieniem, że powierzone mare, 
paracje i strój fortepjarów z wszelką doskonałością 
akuratoością, a w nader krótkim czasie i za cenę £ 
przystępną, uskuteczni. P. Dmochowski mięszka pr 
ulicy Krakowskie-Przedmieście pod Nr 440, w domt 
Pani Janasoh; lecz ktoby sobie życzył, wszelkie w 
mierze tamówienia, w xięgarni mej i składzie out mu” 
zycznych przy ulicy Miodowej, zostawiać może. 7 
G. Sennewald. * m 

Karnawał daje zoak życia. To piękny raut u Hr: Pó 
to wczorajszy wieczór u P. Rz:, to wreszcie zap 
dziane na Poniedziałek przyjęcie u X. C.; wszys 
przerywa z wolna ciszę tego karoawału, który jake wtym 
roku, jeszcze tylko śry tygodnie żyć będzie. Sk 

Zoaua w Warszawie artystyczna rodzica Neruda, DS” 
wi obecnie w Wrocławiu. Panny Wilhelmina i Marjo 
oraz brat ich Franciszek, spodziewani są w Warszaw 
Ztąd udać się mają do Petersburga. „8 

Jutro, w salonie P. R. Ohma, o godz: 3ej da się sły 

4 


szeć orkiestra pod dyrekcją Ig: Kubeżkć, pomiędzy 19” 
pemi dziełami, odegraoy zostanie Sygnał Poźpouri, * 
strzeławi; a od Poniedziałku codzień przez cały Karno 
wał P. Kubełko grać będzie przy towarzysżeniu fortepia 
nu najnowsze dziełe muzyczne. " 


— 25 


e się przybrać w nader gustowne a pie prze- 


ą ub 204 względem ceny domina, na jatrzejszą dru- 
Ba pepo dcią maskaradę, niech przechodząc 
Skiep, „7 dmieściem, zajrzy do magazynu P. Kujaw- 
ż aa Yejera, w domu W. Schusira. Domina te zło- 
Kładnością, 3 zyć wyvojęcie, a wykończone z całą do- 


40 Wczorajszy: za 7ół-imperjały żądają rs.5 kop: 

tę za obligi Skarbowe optócz kuponu, żądają rs. 19 
AT 1, wartość kuponu rs. 1 kop: 4*/5; za listy zasta- 
e lgo Okresu oprócz kupoou, żądają rs: 15 kop: 
» Wartość kuponu kop: 2; za nową Rossyjską poty- 

pach tr.1854 oprócz kupoon, żądają rs. 92 kop: 35, 

_ Eartość kuponu rs, E kop: 155/13. 

í "Br t powodu sprzyjejącej pogody, jutro także Dolinka 
Baka oczekuje ne gości, gdzie da się słyszeć P. Ku- 


*Tzqtkowski z całą swoją kompanją. Nie potrzebujemy - 


Odawać o zapasie napojów i przekąsek, bo w te zawsze 
obfituje Doli ka, = ph ! 
$. czoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani. zostali: 
Mao: Wesele Figara, Panie: Ziemińską 9-kroć, 
. o zurowska 8-kroć; Panny: Szymanowska i Łapińe 
po T-kroć i Panna Domańska 3-kroć; Panowię 
ołkowski 6-kroć, Królikowski 9-krcć, Komorowski 
toć, Ohomanowski, Panczykowski i Chęciński po 
roć. : i 
- Dziś wieczorem w zakładzie piwa bawarskiego w do- 
"Ma W. Łogiewniokiego Nr 468, obok Ratusza, grać bę- 
dzie ulabiooy kwartet P. Schultz. 


1%, —— 

0 Anata, Londyn, 29go Grudnia. — Sprawa reformy 
— istrącyjnej, która początkowo miała tyle powo- 
sł via, dzić oziębia się w Ang/ji. Meetiug odbyte ze- 
i a Piątku wieczorem wtym celu, zgromadziło małą 
eudę osób, Uchwalono podać petycję do Izby niższej, 
`? Wykazaniem licznych nadużyć w terrániejszem rozda- 
dzi u urzędów publicznych, i w sposobie jakim je roz- 
slają, Postanowiono także prosić reprezentantów 
ndynu, aby poparli projekt do prawa, zaprowadżeją* 
CEBO Systemat exaninów w nominacjach cywilnych. — 
| 4 tura Francuzka dotycząca kongresu Europejskie- 
K K Przyjęta tu została rozmaicie. Torysi, Peenści i 
asy bandlujące, przychyleją się do idei rozwijanej 
km A0tora broszury, ale stronoicy wojoy, zaprzecza- 
+0 Wszelkiego znaczenia. Mimó ogłoszenia przez Mor- 
bli “Oat nazwiska prawdziwego autora broszary, pu- 
lczność tutejsza utrzymuje, że pisana ona jest pod 
Ywem Rządu Francuzkiego, i że kongres taki 
uiejszyłby ważność dyplomatyczną Ang/ji — Dzien- 
maż utejsze napastują mioisterstwo wojny, zarzucając 
"hej zaniedbanie Karsu, i dowodząc, że również dla za- 
wj ania swej dawnej rutyny, zauiedbanoby i Wool- 
* per Królowa podarowała Królowi Sardyńskiemu, 

M w e śliczne klacze zswych stajęn. (Ind: Belge). ” 
gag RASCIA. Paryż, 30go Grud:. — Pogłoska omis- 
ję aain Jenerala Canrobert Marszałkiem, zyskuje co- 
t więcej pewności, i ziści się podobno około 1 Styct:. 
Y ogóle uominacje i ordery rozdane będą nader Oszczę- 


5 Przy teraźniejszym Nowym Roku. (iod: Bel:). 
m2: Augsburgska pisze, iż Cesarz Francuzów o. 
oj vey projekta negocyacyjne ze strony Austrji, 

radziwszy się najpierw siebie samego, powziął decy- 


zję staowczą. Po pierwszej wymianie opinji z gabine- 
tem Angielskim, spostrzegł dopiero jaki opór proje- 
kta jego spotkałyby u Lorda Palmerston, i dla tego. oa- 


' pisał list, którego treść mia być następna: »Pragnę po- 


koju, chcę go; żałuję że Pan nie dzielisz mojego zdania. 
Wojoa jest płonną, przynosi ons tylko wawrzyny, a 
tych mamy już dość; nie myślę ja zmuszać mej kocha- 
nej sprzymierzonej, do zawierania pokoju mimo woli, 
ale kto pragnie końca, powinien szukać sposobów. Je- 
śli wojoa ma być dalej toczoną, to wusi nastąpić pod 
ionemi warunkami.” Słowa te wywarły pożądany sku- 
tek, i nazajutrz nadeszło do Paryża żądane przyzwole- 
nie Ang/ji. Pap de Serre, powiózł do Wiednia odpo- 
wiedź na propozycje Austrji. (J. de S. P.). 

Ze WscHopu. — Meńemed-Ruszdzi Basza, Minister 
wojny, zamierza podać się do dymisji w skutku wzię- 
cia Karsu, trudno mu bowiem uniknąć odpowiedzial- 
ności za wypadek pomieniony. Za przykładem Mini- 
stra wojoy pójdą: Aali Basza, Wielki Wezyr i Mehe- 
med-Ali Basta, Minister marycarki.— Przyjeciele Be- 
szyda Baszy, korzystając z tych widoków, rozpoczynają 
swe intrygi dla doprowadzenia go do władży. — Baszi- 
buzuki i ochotnicy uwoloieni przez Jeuerał-Adjutavta 
Murawiewa po wzięciu Karsu, są prawie wszyscy 
z Anato/ji. Powrócili oni do domów i nie ulega wąt- 
pliwości, że okażą się wdzięczoymi za szlachetność 
wodza Rossyjskiego. — Jak wielki był głód w Karsie, 
dowodem służyć może, pomiędzy wielu faktami, nastę- 
pojącg: Kilku żołoierzy Tureckich, udało się prawie 
pod strzały forpoczt Rossyjskich, dla odkopania za- 
grzebanego tam przed kilku dniami konia i wydobycia 
z tych zepsutych resztek choć cząstki mięsa, dla zaspo- 


kojenia głodu. — W miejsce Selima Baszy ma być wy- 


słavy do Erzerum Mout-Chlise Basza, jeden z synów 
Hospodara Mołdawskiego, Siurdzy. Jest to żołnierz 


«niedoświadczony, i który wystąpił na scenę wojenną, 


otrzymawszy od razu szlify joneralskie, — Parostatek 
przybyły 80 Grudoia do Marsy/ji, przywiówł pocztę 
Konstantynopolitońską, z daty 20go b. m. Z oiej do- 
wiadujemy się, że Vice-Admirał Lyons, awansowany 
na Admirała, zostawia dowództwo eskadry Kontr-Ad- 
mirałowi Freemantle i wyjeżdża do Paryża. — Eska- 
dra Kontr-Admirała Stewart, opościć miała 16go Gru- 
doia Smyrne, i udać się do Aten. — Wiadomości o 
Omera Baszy są z 5go Grudnia. Stoi oo z tej strony 
rzeki Sipa, i jak już donoszone było, nie może postępo- 
wać, gdyż wylewy rzek zamiewiły kraj w nieprzebyte 
baguo. — Pan Prokesch odwiedził już w Stambule 
Wielkiego Wezyra, Prezesa Rady Tanzimału i Mini- , 
stra spraw zagreniczoych. (lod: Belge). 

Dzieonik Ześć donosi, bez wskazania daty. że część 
kontypgensu £gipskiego przybyła już, do Batum, i 
stanie obozem ua zimę w pobliża Tszuruk-Su. Korpus 
Mustafy Baszy zajmuje leże simowe pod Szefketśl (Śty 
MikOŁAJ), a Armja Omera obozuje w Sugdidis i Redut- 
Kale. — W Warnie krążyła wiadomość, że Serdar 0- 
puści Redut-Kale i uda się do Anatożj:, albowiem 
w Mingrelji i Imereccji tylko w jesieni wojuę prowa- 
dzić można, gdyż va wiosuę i w lxcie rzeki oadzwy- 
czajnie wzbierają. Tym sposobem dła ruszenia do Ku- 
tais; Omer czekaćby musiał do przyszłego Czerwca. 
(Jour: de St Pet:). = j 


KozMAITOŚCI. — Utrzymują powszechnie, że przyczy- 
wą powodzi w Messynie, były wielkie trąby morskie, 
na wyżynach bowiem poblizkich, znachodzą się.ryby i 
zwierzęta morskie, tudzież kamienie z dna morskiego. 
Straty miesckańców są niezliczone, tem więcej, Że do- 
tknęły wszystkich prawie bez wyjątku. Po jedoej stro- 
mie miasta od Cotanji, poprzerzynały wzburzone bał- 
«any pola i gościńce, s po przełamaniu murów Kla- 
sztoru San Salvatore około Grecji, mało co vie zatopiły 
całą wioskę al Ringo. Z drugiej zaś stony miasta, są 
straty poniesione jeszcze zuaczniejsze i dotkliwsze. 
Z licznych ogrodów cytrynowych, nie uszedł avi je- 
den zupełóemu wtedy zoiszczeniu. gmiue zaś miasta 
widziała się zmnszovą przeznaczyć 30,000 dukatów na 
wsparcie tych tylko mieszkańców, którzy postradawszy 
wszystko, uszli zaledwie z samem życiem. Z młynów 
nie ostał,się ani jeden, wnet więc dał się uczuć dotkliwy 
niedostatek mąki i zapełpy brak chleba. 
pałac Margrabiego Gregorio, szacowany pajmpiej na 
300,000 złr., znikł bez śladu. — Mechanik 
ski, wyjechał temi dniami do Paryża, powozem swego 
wynalazku, pornszającym się bez koni i pary. Powóż ten 
poruszany jest samym ciężarem osób i rzeczy w nim za- 
wartych. Wynalazca utrzymuje, że ną kolei żelazoej 
powóz jego będzie biegł z prędkością 80 do 35 kilome- 
trów (prawie tyleż wiorst) ma godzinę. — W samym 
Paryżu znajduje się 2,000 fabryk sztucznych kwiatów, 
pracuje w nich dziennie do 30.000 ludzi, a użyskuie 
się rocznie kapitał cbcotowy 10,700,000 franków. — 
Gdy umarł pewien elegant, który od wszystkich poży- 
czał, a nikomu nie oddawał, wierzyciele jego z oburze- 
niem wykrzykiwali: »To trzeba być oszustem, żeby 
nikomu długu nie wypłacić!” »Mylicie się moi Pano- 
wie”, odrzekł im jeden z jego przyjaciół, »musiał on 
wypłacić dłog tak ważny, tyle go to kosztowało, że wa- 
sze wexle piczem są w porównaniu.” »No a któż to taki 
szczęśliwy?” zapytał rado-brody żydek. »Pani...” »No 
jaka Pani?....” »Pani Natura, ,wypłacił on jej dług 
główny, bo amar?!” ; 

SZARADAĄA 
Ten swoje drugie trzecie, marnie nie poświęci, 
Kto tylko w drugiej pierwszej, trzyma własnę chęci. 
Bo te środki o'tyle zbawienae się stają, 
Jak wszystkie, co i silne konie powstrzymają. 
(Zeszłą Szarada, Imbryki). 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Bromirski Ant: Ob: z Wólki Kozłowskiej nr 484; Błędoweki Józ: 
Oby: z Krzewaty or 684; Biskupski Tytus Ob: z Biskupie nr 556; 
Grzybowski Faustyn Ob: z Woźnik nr 584; Karnicki Marcin Oby: 
z Kuźmy vr 495; X. Liberadzki Jan Pleban z Strzegocina or 584; 
Orpiszewski Konst: Ob: z Cychry nr 584; Płonezyński Zygm: Oby: 
z Lubiatowa ar 634; Rogalewicz Adolf Urzę: z Petersburga ar 601; 
Sztrander Pułko: z Brześcia Lit: nr 626. 

W yjechali: Czarnecki Stan: Oby: do Miąsego; Cielecki Ign: Ob: 
do Stawca; Deskur Jan Oby: do Rudy Talobskiej; Moller dym: 
Sztabs-Rapi: Gwar: do Petersburga: Nikol Ed: Kup: do Lublina. 

Przyjechali koleją żelazną: Lóveostejn Dawid* Kom: Kup: 
zKrakowa ur 1086; Malez Karolina Oby: z Wrocławia or 378; 
Silberostejn Pessa Rupcowa z Krakowa nr 946, 
f MONKESIENI A. 

SBŁADB DYWANÓW Geysmer et Perks, przenie- 
siony został do domu W. Stan: Lessera, przyulicy Miodowej. 
SR FORTEPIANY palisandrowe zupełnie nowe; 
p 


oraz mahoniowe, do najęcia lub sprzedania, pod Nrem 
636/7, przy ulicy Trębaekiej, w domu W. Szustra, po- 
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Wspaniały: 
jeden Lyoń- 


„dzy chorzy, 


16a 


. 
— 


między hotelem Angielskim, a domem Steinkellera, na 41m pie 
trze, wchód z podwórza na lewo. och 
Żądane jest NMAESZA ANIE porządnie umeblowe, 2 2 
Pokoi, lub Pokoju z Przepokojem złożone, jeżeli być może z- l 
sługą. Ktoby miał takowe do odrajęcia, raczy złożyć ad 
w haadlu P. Adolfa Tschope, przy ulicy Freta szerokiej pod Ni 
merem 274. i f 
W Nowy Rok zgubioną została w Teatrze Rozmaitości, na przeć” 
stawieniu Wesele Figara, lub wychodząc z gmacha Teatra ne 
do Hotelu Avgielskiego, SZIPELIRA. złota, podwójua, do W o” 
sów, w kształcie węzła. Kto takową odaiesie do Kantoru Ro2€" 
na, przy ulicy Miodowej pod filarami, otrzyma nagrody Fe 
Uprasza się PP. Jabilerów i Złotoików, aby raczyli zwrócić | 
uwagę na takową, 
Ktoby sobie Żyezył jechać na wspólny koszt pocztą, do 
ścia Litewskiego, Odessy, lub do samego Bakczysaraju; 
powziąść wiadomość przy ulicy Flektoraluej pod Nr 147," 
Stróż miejscowy wskaże. i va 
: Przy ulicy Niecałej w domu W. Jakubowskie 
3, sa do sprzedania dwa kare OGKERRW za 
AW žne, pochodzące ze Stada Janowskiego. 
ść u Stangreta Walentego. 


wego w ct é 
stkach, otrzymał świeży transport Handel Win 
Korzeni, Piotra Kędzierzawskiego, przy ulicy, 
Długiej pod Nrem 587.— Tamże nadeszły SKE"/| 
© świeże Augustowskie , ` 

= Ru R 


Jest, do sprzedaoła, z wolnej ręki NIERUC go” 
NIOŚĆ w m. Kole, Pcie Konińskim położona, skłś 


jąca się: z Domu, Olearni łącznie z Młysem koñ 


f Stodoły, placu na'zabudowanie, Qgrodn owocoweg™ „ 


warzywnego; oraz Łąki, za summę rs. 1600; a dług hypotes 
około połowy tej summy wynoszący, może pozostać na grulć 
Chcący nabyć tę Nierachomość, raczy się zgłosić ustnie, lub/f 
smiennie frąnco, do Józefa Szperliag w Kole, albo do Szymaski”* 
wicza Rassjera w Kowalu. <a) 
SKŁAD PIJAWIEK, istniejący odlat kilku przy 
cy Nowy-Ś wiat, pod Nr 1294, wprost ulicy Chmielnej, mają”: 
znaczną ilość PIJAWEK z własnej Sadzawki, sprzedaje tako®“ 
po umiarkowanej cenie, tak na kopy, jako i sztuki. — NB. UB 
mogą mieć o 40% taniej, przy okazaniu stosowa 
kwaiifikacji WW. PP. Doktorów Medycyny, lub WW, Opiekusó” 
Cyrkułowych. sa 1: K.K. m > ' H 
* Podaje się do Publiczùej wiadomości, iż, jest do nabye 
z wolnej ręki PAPIERNIA zNKŁWNIENE, na rzece Ri 
ce, o 10 wiorst od m. Rawy odległa, „Wolą Naropińską 7! 
na,” z wszelkiemi Zabudowaniami fabryczoemi i gospodars%i 
ieszkalnym dla właściciela, i kilku oddzielnemi * 


z RJ = 


je 


mi, Domem mi 
robotników; do której należy przeszło dwie dziesiatyn (włók ^% 
dobrego gruntu, i Laki około 60 fur siana dostarczające, FH, 
pinacja, Drzewo na opał, Rybołostwo, i Ogród fruktowy: o 
mieniona fabryka, jest na gruncie dóbr Rządowych Tomasz0" 
z której tytułem kanonu, i czynszu Rs. 260, do Skarbu 0 
się. Bliższą wiadomość powziąść można uP. Antoniego Rrest” 
tarskiego, Urzędoika Banku, lub też na gruncie u Właściciela” 
Marjan Swieżawski, f i 
GORZELANY bezżenny, posiadający dobre świadochj 
szuka miejsca. Jest wydoskonalony podług najlepszej i najno? 
metody Berlińskiej, iohowiązuje się od kwarty Meisza Wi” 
centu wyciągnąć. Jest także obeznany jako PIWOWAR. A | 
wiadomość udzieli Redakcja Kurjera. MERT 
Uwiadamiam Szanowną Publiczność, tak płeć męzką, E 
ską, iż zamieszkując pod Nr 707 przy ulicy Leszno, przyj H" 
do PRANIA RĘBAWICZEI, wszelkiego gatuoku I ke 
Joru, Ba sposób paryzki; upraszam łaskawe Damy i Raw. É 
aby raczyli zaszczycać mnie swemi względami; aza rychłą ss! 
gę i umiarkowaną cenę, zaręczam. — Joanna Rypalska, ed 
Potrzebay jest OGRODNIK, dobrze 
sobiony, znający dokładnie swą sztukę, to 
utrzymania, urządzania, i upiększania Opr 
tak fruktowych, jako też angielskich; tudzież m 
manie Oranżerji, Trephauzu, Cieplarni, i innych Zakładów Ca 


sié da b. Życzący sobie przyjąć ten obowiązek, raczy się zgło- 
wprost Raga się z osobą ivteressowaną, na ulicę Jerozolimską, 
[FS czej, pod Nr 15808, na 2m'piętrze na lewo. 


m WYP IPPE IJP 
| Pelie Y transport KAWIORU Astrachańskiego, 20- 


owjąj raz GROSZKU zielonego, KONFTTUR 4 
az: ŁOSOSIA i MINOGÓW Elblągskich, % 
EK Tyrolskich i PIRLINGÓW.— A. Kucharkin.q 


i y T AAN ANN a ` 
Osoba mająca BAPETALGER Rs. 600, a życząca 
sobie od tego kapitału, mieć taką korzyść, iżby z tego 
i funduszu miała mieszkanie, stół i procent; to raczy się 
zgłosić do P. Lewickiej, pod 971, przy ulicy Grani- 
à DOM podNr 36, murowany massiw, odwóch pię= 
trach, wulicy najgłówniejszej, w m. Sandomierzu, mie- 
sj zczący w sobie wygodnie obecnie pięć familji; nadto 
~ tenże Dom, jest urządzony na Zajazd, mający wygodoe 
te, Stajnie, Wozownie, it. d., zwolnej ręki do sprzeda- 
Tzystępnemi warunkami. Bliższa wiadomość na gruncie, 
cię Sandomierzu, w handlu Fr. Dutreppi et Comp. 

Jest do sprzedania za pomierną cenę garnitur MEE- 
BLE palisandrowych, jako to; Kanapa, dwa Fotele, 
` sześć Krzeseł, z pasowym pokryciem, i Stół przed ka- 

, napẹ, dwa Lustra, Szafa na suknie; oraz kilka Krze- 

Stolików i Kantorek. Wiadomość przy rogu ullcy Dzikiej, 


Nr 2324, 
z Mieszkaniami obszernemi i wygodnemi na każdy 
d luk handel dogodnemi, pod Nr 1802, przy ulicy Newy- 
t, gdzie od wielu lat Apteka, a obecnie Cukiernia exystu- 
b pat do najęcia od Śgo Jana r. b. Wiadomość u Właści- 
, domu. 
Niżej podpisany GABRWKAANT Wyrobów Ka- 
_peluszniczych, ma zaszezyt donieść Szanownej Publi- 
czności, iż przysposobił w obecnym czasie, świeży za- 
Pas rożnych Wyrobów, z czystej wełny, jako to: Bu- 
b w różnych kolorach, dla Mężczyzo, Dam, i Dzieci; 
arkowatej cenie; — oraz przyjmuje różne Kapelusze 
i rzędoików do przerabiania i fasonowania, jak również i 
tem aji azot) były w najgorszym stanie; zalecając się przy- 
Czycki adniejszem tychże wykończeniem na czas. — J. Gor- 
O) ulicy Miodowej, w domu W. Grabowskiego, pod 
tag Mey Aktu z dola 4 (16) Września 1854 r., przed Rejen- 
bieta ewskim zezianego, i z mocy wykazu hypotecznego, El- 
Nie pod Jachowskich Stefanowicz, wdowa, nateraz w Warsza- 

a 


ato po 
PP. 5, umi 


od Nr 2460 zamieszkała, będąc właścicielką MŁYNA De- 
czasie o Rekwizytami, oraz zStajnią i Szopą; takowe w każdym 
tazęcj. ję nierza odprzedać z wolnej ręki, hez pośrednictwa osób 
tejże BI; Bliśszą w tym względzie wiadomość powziąść można u 
ui biety Stefanowicz, lub u podpisanego w Warszawie, przy 
Baty, *to-Jerskiej; pod Nr 17786 zamieszkałego. — Szymański, 
on Trybunału. |, 
skłayrzebny jest od Wielkiej-Nocy, lub od Śgo Jana, LOKAR 
jący się z Sa do 10 Pokoi, wraz z Kuchnią, Stajnią, Wo- 
A Górą i Piwnicą, położony na jednej z ulic: Miodowej, 
iej, Nowo-Senatorskiej, Bielańskiej, Żabiej, Przejazd, 
_Ymarskiej. Ktoby takowy miał do wynajęcia, zechce się 
Przy ` elem bliższej ioformacji, do bandlu Wia J. L, Flatau, 
y ulicy Nowo+-Senatorskiej. 
NA POKOJE z meblami, i fortepjaaem, są do wynajęcia 
ar Roku, przy ulicy Podwal, w domu po-Paulińskim, 


Ne 501, — Tamże są do zbycia. MEBLE. Wiadomość uSto- 
mieszkającego przy bramie tegoż domu. 


mawo otworzonym ZABŁADZIE PREZJER: 

) L >. przy rogu ulic Freta i Śto-Jerskiej. Nro 273, w domu 
iny wo Wskiego, przyjmują się wszelkie obstalanki temu fa- 
wy „właściwe.  Tevże Zakład podejmuje się Czesania i Fry- 
Wiio w najlepszym guście, tak WW. Dam jakoteż Męžezýzo 
W icie! wspomnionego Zakładu, pragoąc zjedoać sobie wzgłę- 
| anownej Publiczności, ustanowił ceny bardzo umiarkowa- 


2T. 


ne, spodziewając się częstego odwiedzania jego Sklepu.— T. Kra*. 
suski. 

Skład Win, Korzeni, i wszelkich Bakalji, pod firmą F. Wilhel- 
ma Herbig, przy ulicy Senatorskiej pod Nr 497e, w domu W. Buj- 
no exystający, przeszedł na własność Wincentego Jamiałko- 
wskiego, pod jaką firmą tak dalej prowadzonym zostaje. Wła- 
Ściciel teraźniejszy zaopatrzywszy go w.stosowne najświeższe za- 
pasy, poleca go względom Szan: Publiczności, zaręczając za do- 
bór TOWARÓW i ceny umiarkowane.— Tamże złożoną jest. 
partja PEW A Bawarskiego wystałego, cała butelka po kop: 9,, 
a pół butelki po kop: 6. >, 

W pałacu Hr. Uruskieb, jest w każdym cza- 
sie do wynajęcia tygodniowo, umeblowany APAR- 
TAMENCIAR Kawalerski.— Tamże jest do sprze- 
„dania para dużych KA©DNE powozowycb. Wiado- 
mość u Murgrabiego tegoż” pałacu. 

Dnia 1 b. m. w przejeździe ulicą. 'Trębacką,: Krakow:-Przedm:, 
na ulicę Alexandrją, zgubiono KAOŁNIEBRZ elkowy, dam- 
ski. łaskawy Zpalazca za oddanie takowego przy ulicy Trę- 
baekiej w doma dawniej Steinkellera, w Bawacji, otrzyma, na- 
grody rsr, 8. 5 i 

Qdjeżdżający na Kaukaz, Poćztowemi końmi, Życzy mieć W@- 
WARZWSZA podróży, do Tyflisu, albo do miast Brześcia 
Litewskiego, Kijowa, Żytomierza, Charkowa; Połtawy i Stawro= 
pola. Dowiedzieć się może na Pradze, w Hotela P. Skoryny, co- 
dzień od godziny 8ej, do 12ej' rano. 

Mam zaszczyt zawiadomić Szaaowną Publiczność, że do Za= 
kładu mego, nadszedł świeży transport zagraniczoych GRZE- 
BEENE Szyldkretowych, jako też takowych imitacji; oraz ' 
POMADY głównie działającej pa wzrost włosów, zwanej Grais 
d’ Oars; WODY Berger, da farbowania włosów; jako też naj= 
nowszego fasonu Szezotek, i Szezoteczek. — J. Pohorecki. o 


ZERA DKaNK=OKOIK=OK="SKORKART ZARZ z 
KABAZOZIACOOZOGOSCOGOROROROCZ 


WOMENA zupełnie nowe, fasonu naj-kój 

świeższego, zAxamitu, Atłasu i Mantyny, ubra-($) 
> he Korónkami i świecidłami, do wynajęcia po 

5 cenach stałych, od kop: 90 do rs. 6; przy ulicyjaj 

tl STAC A AE ah idąc od rogu ulicy Królewskiej, nie do-|($] 

) go Krzyża, w pałacu JW. Hr; Rrasióskie- fà 

R) 


[oj chodząc Kościoła 


4 


(SI 


Kigo: No 410, u Ferdynanda Cara. i 7 
OPT T Ve y y - Rz 
ZAOOROROOORSOSOSROSOBORORRYNAGNIQKIY 


Dwa FORTEPIANY mahoniowe, zapełnie 

w dobrym stanie, jeden o pół 7ej przeszło oktawy, 

z pół blatem; dragi o Gciu; oraz i nowy 0 Ju okta- 

wach z całem blatem; są do sprzedania, Wiadomość 

w fabryce Fortepjanów, na rogu ulicy Senatorskiej i Nowo-Sena- 
torskiej w domu W. Bocka Nr 471a. : 

Ktoby z jadących do Petersburga, lub Moskwy, Życzył sobie 


zabrać. na wspólny koszt QOS©BIĘ, mającą niewielki pakunek; 
zechce swój adres u Szwajcara Hotelu Polskiego zostawić, pod 


Nr 585. — Tamże można powziąść wiadomość o MIESZKA- 
NIACH kawalerskich, które są do wynajęcia, z meblami, lub 
bez takowych. “h 

Cztery POKOJE, z Kuchnią angiel:, Spiżarnią, i wszel- 
kiemi wygodami, na 1m piętrze; tudzież Domek osobny o parte- 
rze z 4ch Pokol, z Kuchnią,do najęcia od Nowego: Roku 1836. Bliż- 
sza wiadomość u Właściciela, przy ulicy Leszno, pod Nr 682. 

Przeniesione zostały Domina z pod Nru 257, uli- 
cy wązkiej Freta, pad Nr 254 przy ulicy szerokiej 
Freta, obok Kościoła do domu XX. Dominikanów. 
DOMINA i KERAROWSEKIE przebrania, 
są świeżo wykończone— E. W. 

AGRONON zPrus, posiadający język polski, i niemiecki, 
który przez lat 20 w największych gospodarstwach praktyko- 
wał, i ehlubvemi świadectwami opatrzony jest, życzy przyjąć 
od 1go Stycznia miejsce jako RZĄDCA WÓBE. Bli 
wiadomość udziela J. Hoffmano,uli: Zapiecek N° 10, na 3 piętrze: 

AŻ Wiadomość dla Szan: Właścicieli Owezarń—_ nias 
` 1, 8.1 9 Stycznia 1856 r., wystawioną będzie na 
się... sprzedaż w m. Częstochowie, druga partja 2” etniely 
FE PRYKÓW w Zajeździe P. Kraft, bardzo wy- 

soko poprawnych, z Sztamowej Owezarni Elektora Kięcia Brun- 
szwickiego w Guttentag pochodzących. A że powyższa Owczar- 


wła wolna od wszelkich chorób epidemicznych, ręczy za to Zarząd 
Dóbr Elektora Xcia Brunszwickiego w Guttentag.— Mentzel. 
FORTEPIAN mahoviowy, o 6ciu oktawach, 
zupełnie świeżo wyrestaurowany, struny aogielskie, 
nowe, jest do sprzedania przy ulicy Tłumackie i 
Rymarskiej pod Nr'789, w fabryce Fortepjanów, 
w oficynie na 1m'piętrze. i 
TE Trzy POBOJE od frontu, na 2m piętrze, pię- 
i knie UMEBLOWANE, w domu narożnym przy ulicy 
Krakow:-Przedm:, pod Nr 366, obok Dzwonnicy XX. Bernar- 
dynów, na prost kolumny Zygmunta, Zamku, Zjazdu do Wisły 
gdzie Budnik stoi, do najęcia każdego czasu. Wiadomość u Wła- 
ścieiela domu. ź 
Żądany jest PEWOWAR, należycie uzdolniony, do je- 
duego z znakomitszych majątków w Gub: Cesarstwa, graniczącej 
z Królestwem. Posiadający odpowiednie kwalifikacje, zgłosić się 
zechce, dodoma pod Nr 1356, przy ulicy Wareckiej, na dole po 
prawej stronie. 
STRUNY Neapolitańskie, na Skrzypce, Gitary, Viloncelle, 
i Kontrabassy, wczoraj nadeszły do Fabryki Strun, przy ulicy 
Krakow:-Przedm:, pod Nr 424, obok Saskiego Hotelu. 
BOM drewniany z Ogrodami, owocowym i warzy- 
wnym, jest do sprzedania każdego czasu. Bliższą wia- 
domość powziąść można przy ulicy Pawiej, w domu 


pod Nr 2355. 


N N 


MØØ PPRP MPP N A ANN 
hd Do Składu Herbaty Chińskiej i różnychTowarów, Jana// 
M Grydina 2go, przy ulicy Nowy-Świat'Nro 1251, nadszedł 
świeży transport SARZĄBAÓW, CIETRZEWI, KA- 
PŁONÓW, ZAJĄCÓW białych, CHLEBA białego Mo- 
Yskiewskiego (Sajki), KWICZOŁÓW, KOŁACZÓW i ŁO- 
SOSIA marynowanego (Siomgi). 
y y x 


IDOM pod Nr 866 przy ulicy Qgrodowej położony, 
z oficyną murowaną na dokończeniu, j inne zabudo- 


powziąść można na miejscu u Właściciela. 


N 


aw a 


= = 


PER 


na Krako:-Przedmieściu pod Nr 440, wprost Odwachu, %, 
otrzymała w tych dniach znaczny: transport z Paryża roz: 
o 


stosow. na PREZENTA. 


zły dzi- 


TN il | | | | r 


Dyrekcja Mennicy Warszawskiej. Podaje do wiadomości, 
Że w dniu 3/15 Stycznia r. b. o godzioje 11 z rana, w lokalu Biu- 
ra Dyrekcji Mennicy, przy ulicy Bielańskiej pod Nr 607 położo- 
nym, odbywać się będzie licytacja głośna, o dostawę do Men- 
nicy, w ciągu r. 1856, różnych Materjałów, jako to: Kamienia 
winnego, Gąbki, Kleju, Boraxu, i t.p.; stosownie do wykazu i wa- 
ruaków, które każdego czasu w Biurze Dyrekcji, mogą być od- 
czytane. Na pretium fisci do licytacji, naznacza się summa rs. 455 
k. 15, a kaucja rs. 46 wynosi. — Dyrektor, Radea Kolleg:, B. 
Kołakowski. Sekretarz Guber:, Ginett. 

DOMINA w najświeźszem guście, w Magazynie nowo-za- 
łożonym Strojów damskich, wprost Kolamny Zygmunta, są do 


wynajęcia za cenę umiarkowaną; gdzie także Rękawiczek iPer- ( 


fam zagranicznych dostać można. 

DOMENA świeże atłasowe, ubrane koronkami, są do wy- 
najęcia po umiarkowanej cenie, w Magazynie szycia Bielizny P, 
Rossignol, przy ulicy Senatorskiej Nr 467, dom Lewenberga. 
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Z przyczyny wyjazdu, 3 POKOJE i Kuchnia ang:, do na” 
jęcia każdego. czasu;— tamże zuajdają się MEBLE, i Samo 
war tomhakowy, do sprzedania; otaz FORTEPJAN do pajęcia 
lub sprzedania. Każdodziennie widzieć można od godz: 11 rano dv 
4ej z połudoia,' przy ulicy Niecałej Nr 614 Ł. 
>> > >>> > > > > > >> e 
FA KRAWJOBU świeżego Astrachińskiego, zupełnie 

$ mało-solonego, nadszedł transport do głównego Składug 
s przy ulicy Senatorskiej w domu WW. Piotrowskich, 
3ci Sklep od rogu ul: Miodowej. — B. Miedwiednikow 
A <-> > GE a R CD CR AC H 

IWOYWINA dawniej exystujące na Krak:-Przędm:, wprost W 
licy Bednarskiej, przeuiesione zostały teraz cokolwiek dal 


domu W. Schustra, w Sklepie Fryzjerskim Pana Kujawskie | 

w znacznej ilości; gdzie także KOSTIUMÓW dostać možna, 9’ 

bardzo przystępnych cenach.— Á. J. py 
NNNSZXNSN 


Nadszedł drugi transport ME A H E » Nru 18 
z Amerykańskich Młynów z Gabeenii Podolskiej: i; czem 14 
wiadainia się PP. KUPCÓW, PIEKARZY, CU 


3 kop: 75 za kul czy 
= Leszno Nro 663. S 


m Y, palisandro kralla), 
do najęcia lub nabycia, w domu Tarnowskich gó 
FT 


ulicy Krakowskie-Przedmieście, gdzie Pensja. 
domość na miejscu, 
2 00 00 0O 0N 0O 09 0O 00 0N 0O 09 OO 
Mam honor donieść JJWW. i WW. Dami 
iż w moim Magazynie można dostać WOM 
z różnych pięknych materjałów, a wstępują 
3 do mego Magazynu, będą przekonane JJWW: 
Damy, że to co podaję, nieomylne. — DOMENA są j 
najstaranniej wykończone i w pajświeższym guście, za 
bardzo przystępną, przy ulicy Dłagiej, w domu W. Gó 
wprost odwachu. — K. Markowska. l 
D OO OO 0 OO OD OU OU 00 00. OOOI, OU 00 O] 
5%, Dnia á b. m. zginął CHM ARCEH angielski ko” 

loru stalowego, bez obróżki, piersi i łapki żółte: 
Łaskawy Znalazca raczy go odprowadzić do pała” 
cu Krasińskich przy ul: Mazowieckiej pod Nomer 
1347, do Stróża, za stosowną nagrodą. 

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania PIESEŃ 
angielski, czystej rdssy, czarno; odpalany. Bliższą 
wiadomość powziąść możoa, u Stróża domu, pod 
Nr 1098, przy ulicy Twardej. 

Dnia 3 b. m. zginęła SUCZKA biała, w czarne 
łaty, z gatunku wyżełków angielskich, nazyw4: 
się (Tamiza). Uprasza się łaskawego Znalazeę 0 
oddanie do domu Skwarcowa, w lewym pawilonie, 

na 1sze piętro, a otrzyma nagrody rs. 3. ł 


KANTOR SURĘCZEN 
GUWERNERÓW i GUWERNANTEK, 
przy ulicy Bielańskiej, wprost Tłómackiego w pałacu dawniej 
Kossowskich, dziś Hotel Białostocki Nr 608. 

Gawernaatki Polki, Francuzki i Niemki, Guwernerzy Polacy i 
Cudzoziemcy, z wyższem wykształceniem i talentami; Bony, Me 
trowie muzyki, Korrepetytorowie, pragną się umieścić. Rodowile 
Francuzka, Życzy udzielać lekcje tegoż języka na godziny. — W. 
Kierblewska. 


Dziś rano zimna stopni 6. Wczoraj w południe stopni 4. 

Dziś rane wysokość wody na J/ifle stop 3, cali 5. 

TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, Wesele Figara, — J0 
Mieszczanie i Kmiotki. Lokaj za Pana. 

TEATR WIELKI Jatro, Cyrulik Sewilski, „HAAR 

Jutro; Druga Maskarada; w czasie której o półoocy, w Te" 
trze Wielkim, danym będzie 1szy akt baletu Katarzyna cór" 
ka Bandyty. 


mereme imeenea I 
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